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inąd  dostępnych, wglądowi fenomenologicznemu lub psycho log iczne­

mû  d r u g i ,  reprezentow any p r z e z  świadomych swych ogran iczeń  

zwolenników p o e ty k i  op isow ej, uznawał podmiot za zobiektyw izo­

waną k r e a c ję  tekstow ą i  ty lk o  w takim se n s ie  do s tęp n ą  badaniu  

li te ra tu ro zn aw czem u . N iejako obok t e j  ró żn icy  poglądów sytuowa­

ł y  s i ę  wypowiedzi dyskutantów , k ładących n a c isk  na uwarunkowa­

n ia  k u l tu ry  l i t e r a c k i e j  jako zasadnicze  d la  sposobu funkcjono­

wania r e l a c j i :  a u to r  -  podmiot. Zdaniem n iż e j  podpisanego, n a j ­

b a r d z ie j  w y ra z is tą  i  rad y k a ln ą  p róbą wysłowienia c a łe j  t e j  p ro ­

b lem atyki b y ła  wypowiedź S. Balbusa, k tó ry  us iłow ał r o z g ra n i ­

czyć pola  kom petencji l i te ra tu ro z n a w s tw a  i  kulturoznawstwa w 

tym w zg lędz ie .

Dr P io t r  S ta s iń s k i

„W 450 ROCZNICĘ URODZIN JA N A  KOCHANOW SKIEGO”

Sprawozdanie z sesji naukowej

W dn iu  19 k w ie tn ia  1980 r .  Oddział O lsz tyńsk i Towarzystwa 

L i te ra c k ie g o  im. Adama Mickiewicza -  obchodzący 3 0 - le c ie  d z ia ­

ł a ln o ś c i  -  zorganizował przy w spó łudz ia le  Kuratorium Oświaty i  

Wychowania s e s j ę  naukową poświęconą 450 ro czn icy  u rodzin  Jana 

Kochanowskiego.

Otwarcia s e s j i  dokonała dr A. M a c k o w i c z -  p rezes  

O ddziału , k tó ra  p rz e d s ta w iła  u d z ia ł  i  r o l ę  Towarzystwa w dosko­

n a le n iu  wiedzy p o lo n is ty c z n e j  n a u c z y c ie l i .  W czasach , gdy Ol­

sz ty n  pozbawiony by ł u c z e ln i  typu humanistycznego, Towarzystwo 

s p e łn ia ło  jednocześn ie  znaczącą r o l ę  w życiu  l i t e r a c k im  m iasta 

i  województwa. S taraniem  Oddziału odbyło s i ę  245 odczytów, wy-
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głaszanyoh  przez  lu d z i  nauki z ośrodków akademickich całego  

k r a ju ,  a obejmujących ro z le g ły  obszar tematyczny. Towarzystwo 

uw zględniało  także w sw ojej d z i a ł a ln o ś c i  problematykę r e g io n a l­

ną , poruszaną  m .in . w odczytach p rez e n tu ją c y c h  l i t e r a t u r ę  War­

m ii i  Mazur. Tej tematyce poświęcone są  również p le n e ry  l i t e r a ­

c k ie ,  sk u p ia jące  polonistów  i  p i s a r z y ,  organizowane od p ię c iu  

l a t  w spólnie  z Oddziałem Olsztyńskim Związku L ite ra tów  Polskich.

Pierwszy r e f e r a t  s e s j i ,  p t .  "C ztery  w iek i sławy Jana Ko­

chanowskiego", w y g ło s ił  d r M .  K o r o l k o  (IB L). P o d k re ś l i ł  

w nim n ie p rz e m ija ją c e  w a r to śc i  p o e z j i  Jana z C zarno lasu , k tó re ­

go sp ecy f ik a  twórcza wynikała z renesansowej postawy człowieka 

n ie p o s p o l i te g o .  Dla współczesnych poezja  Kochanowskiego s tan o ­

w iła  n ie ja k o  wzorzec e s te ty c z n y  i  s tw orzy ła  p ie rw szą  w k ra ju  

" sz k o łę  poetycką"; lansowany model l i t e r a t u r y  naśladow czej 

s p ra w ia ł ,  że w iersze  poety  traktowano jako wzór p o l s k i e j  l i r y ­

k i .  Sława Kochanowskiego, zdobyta za ż y c ia ,  p rz e trw a ła  p rzez 

wiek XVII. Mimo że w zniszczonym wojnami k r a ju  w iersze  poety  

n ie  znajdowały wydawców, by ły  one wciąż żywe, znane i  znajdowa­

ły  anonimowych oraz jawnych im ita to rów . Chwilowy spadek popu­

l a r n o ś c i  au to ra  "Trenów" w o k res ie  k o n t r r e fo rm a c j i ,  gdy dopa­

trywano s i ę  w jego te k s ta c h  t r e ś c i  skierowanych przeciw  Kościo­

ło w i,  n ie  p r z e k r e ś l i ł  jego obecności w p o l s k ie j  l i t e r a t u r z e .  W 

czasach  ośw iecenia n a s tą p i ło  ponowne za in te resow anie  twórczoś­

c i ą  p o e ty ,  a wydane przez  F ranciszka  Bohomolca w 1768 г .  "Кущу 

w szytk ie  w jedno zebrane Jana Kochanowskiego" zapoczątkowały 

s tu d ia  naukowe nad jego dorobkiem twórczym. Podobnie romantycy 

uw ażali s i ę  za spadkobierców tego d z ied z ic tw a .  Odtąd w l i t e r a ­

tu rz e  p o ls k ie j  rozpoczęło  s i ę  trw ałe  i s t n i e n i e  spuśc izny  Jana 

z C zarno lasu , k tó r ą  p r z e j ę ły  następne poko len ia  poetów.

Jako k o le jn y  r e f e r e n t  z a b ra ła  g ło s  d r В. K r  y d a (.UW),
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k tó ra  z a j ę ł a  s i ę  zagadnieniem "T ra d y c ji  c z a rn o le s k ie j  w sz k o l­

nym nauczaniu  l i t e r a t u r y " .  Powoławszy s i#  m .in . na a n a l iz ę  

przeprowadzonych, badań dotyczących p e r c e p c j i  tw órczośc i  Kocha­

nowskiego w sz k o le ,  s tw ie r d z i ł a ,  że w dydaktyce sz k o ln e j  wciąż 

dominuje szablonowy sposób ukazywania tw órczośc i p o e ty ,  n arzu ­

cony przez  kanony metodyczne i  programy n auczan ia .  Skrępowany 

nimi n a u c z y c ie l ,  a n a l iz u ją c  z m łodzieżą k i lk a  wybranych pozy­

c j i  lekturow ych z bogatego dorobku p o e ty ,  k r e ś l i  jego obraz 

przede wszystkim jako p a t r i o t y  i  obyw atela , rezygnując  z uwag 

n a tu ry  psych o lo g iczn e j i  f i l o z o f i c z n e j .  Testowe badania  uczn io­

w sk ie j  r e c e p c j i  tw órczośc i  a u to ra  " P ie ś n i"  p o tw ie rd z a ją  szkod­

liw ość  schematyzmu dydaktycznego. Kończąc wypowiedź, p re le g e n t ­

ka p o s ta w iła  p y ta n ie ,  skierowane do n a u c z y c ie l i :  czy n a leży  

przede wszystkim p rz y b l iż a ć  uczniom t e k s t  p o e ty ck i  Kochanow­

sk ieg o ,  czy k ła ść  n a c is k  na wiedzę i  komentarz o tym te k śc ie ?

Doc. d r  W.J. P o d g ó r s k i  ( IKN) mówił o J a n ie  Kocha­

nowskim na Warmii i  Mazurach", na podstaw ie wyników poszukiwań 

utworów poe ty  zamieszczanych anonimowo w kanc jo n a łach  mazur­

s k ic h .  R efe ren t powołał s i ę  przede wszystkim na "Nowo wydany 

kan c jo n a ł p ru sk i"  z r .  1741 (do r .  1926 ukazało s i ę  71 k o l e j ­

nych e d y c j i  o łącznym n a k ła d z ie  50 t y s ię c y  egzem plarzy), w któ­

rym na 49 psalmów 51 stanow i zapożyczenia z " P s a ł te r z a  Dawidów" 

Kochanowskiego. Tak wysokie nakłady n ie  zaspoka ja ły  jednak za­

potrzebow ania w iernych, to t e ż  C.K. Mrongowiusz w 1800 r .  ogło­

s i ł  drukiem "Wybór n ie k tó ry c h  p iosenek  nabożnych", a w 1805 £.

-  " P ie śn io k s ią g ,  c z y l i  kanc jona ł g d ań sk i" ,  zam ieszczając w nim 

również p rzed ru k i  psalmów Kochanowskiego oraz hymn "Czego 

chcesz od n a s ,  P an ie ,  za Twe hojne d a r y . . . "  (w zmienionym 

brzm ieniu:"Czego chcesz po n a s ,  P a n i e . . . " ) .  R efe ren t zw rócił 

uwagę na p o s ta ć  n au czy c ie la  g re k i  i  ł a c in y  w gimnazjach Torunia
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i  Kętrzyna L.K. KÜhnasta (1813-1272), a u to ra  wydanej w K ętrzy­

n ie  k s ią ż k i  "Deutsche K irch en lied e r  ąn P o len" , k tó ry  sk ru p u la ­

tn ie  odnotowuje au torstw o p ie ś n i  p o lsk ic h  poetów. KUhnast w 

sw ojej b ib l io g r a f i c z n e j  p racy  p o św ięc ił  Janowi Kochanowskiemu 

obszerny p rz y p is ,  zaw ie ra jący  dane b io g ra f ic z n e  o p o e c ie .

Wśród popularyzatorów  utworów Kochanowskiego r e f e r e n t  wymienił 

t e ż  osobę p a s to ra  H. P e łk i  -  n au czy c ie la  gimnazjum w E łku , póź­

n i e j  d y rek to ra  seminarium ew angelickiego w Królewcu, o którym 

wspominał W. K ętrzyńsk i jako o człowieku odznaczającym s i ę  pa­

s j ą  gromadzenia p i e ś n i  mazurskich i  "p rzy ch y ln o śc i  mowie p o l ­

s k i e j " .

S e s ję  zamknęło w y s tąp ien ie  mgra J .  K o r k o z o w i c z a  

-  p o lo n i s ty  i  w ie lo le tn ie g o  d y re k to ra  Liceum Ogólnokształcącego 

w O s tró d z ie ,  p t .  "0  moich sp o tkan iach  z p o ez ją  Jana Kochanow­

s k ie g o " .  Mówca opow iedział o wpływie na jego p o k o len ie ,  d o ra s ­

t a j ą c e  w d w u d z ie s to le c iu  międzywojennym, p o e z j i  a u to ra  "Odprawy 

posłów g re c k ic h " .  P o d k re ś l i ł  r o lę  wybitnych humanistów -  p ro fe ­

sorów u n iw ersy teck ich  -  k tó rz y  ukazywali twórczość Jana z Czar­

n o la su  na sem inariach  i  wykładach -  wśród n ic h  profesorów Wac­

ława Borowego i  J u l i a n a  Krzyżanowskiego.

Mgr Hanna Sawicka

„RECEPCJA TWÓRCZOŚCI JA N A  KOCHANOW SKIEGO W PO LSCE”

Sprawozdanie z sesji naukowej

W dn iu  21 kw ie tn ia  1980 r .  w s a l i  ko n fe ren cy jn e j  o ls z ty ń ­

sk iego Ratusza odbyła s i ę  s e s ja  naukowa, zorganizowana przez  

Zakład F i l o l o g i i  P o ls k ie j  Wyższej Szkoły Pedagogicznej w O lszty­
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